
?, K R A K O W A  o n i  a  m  C Z F .R W C A  1 8 2 9  ROKU w e  ŚRO D Ę.

—  Z  1'rnkown.  .—
S mu tne  dzwonów ięki , l icznych tego 

Miasta Kościołów , z p rzerażeniem dotkl iwe­
go żalu , zawiadomiły tuteyszą pub l i czność ,  
iź dnia 2go  b. m.  Czerwca,  w wieczornych 
godzinach,  JW. Maryanna z Hrabiów Moszyń 
skich Dembińska , Darna Krzyża Gwiaździ­
stego,  po niegdyś I gna cy m Nieczu] D e m b i ń ­
sk im Chorążym Krak ow sk im,  Kawalerze O r ­
ł a  Białego i Sgo Stanis ława , pozostała Wdo­
wa , przeżywszy lat  68 śmie r t e lne  swe życie 
skończyła.  — T ru d n o  iest wyrazie stan bole­
ści ,  s m u t k u ,  i ża lu ,  obecnych Dzieci osta­
tn im  mo m e n to m  życia drogiey swey M a t k i ;  
lecz stan spokoyności Jey Duszy,  uzbroioney 
m a c ą  Beligii , Jey Chrześciańska rezygnacyia 
W przyjęciu rozrządzeń nad sobą Naywyższe ­
go , były św ia d k am i ,  iak widok bliskiey na­
we t  śmierci  nie ustrasza czystego i wolnego 
od za r tu tu  sumien ia .  Z n im  ta Pani prze­
niosła ducha swego na łono wieczności.  —  
N ie  r zuc iemy więc kwiatów na p iękne przy­
mioty Jey duszy i serca , k tóre od samych 
p ie luch  rozwiiaiąc s i ę ,  całe Jey życie zdo- 
k i ly ,  ani  wystawnym obrazem pe ł n io ny ch  
przez Nią obowiązków dobrey có rk i ,  ż o n y ,  
Matki  i O b y w a te lk i ,  stałość Jey c h a r a k te ru ,  
n  na)  trudnieyszy ch do pokonan ia  zda rzeniach

wvższą nad zwyczavne płci Jey za1etv , cech ą  
świetnego Uwielbienia ,  I m i e J e y  odznaczemy,  
skromności  bowiem iyiącey , prosty hołd u -  
S2anowania po Jey zgonie należy.  — Bogo- 
boynośc połączona z r zetelnein bezprzvsady 
nabożeńs twem,  li tość nad n ę d z a ,  wyrozumie ­
nia nad potrzebą,  sprawiedl iwość uczynna 
dla podwładnych ,  czułość opiekuńcza nad  sie­
roctwem , uległość rozrządzeniotn Opat rzno­
ści , oto są kwiaty życia prawdziwie Chrze -  
ścumskiego , które i za progiem gr obu ,  wo­
ni swey nie  tracą!  —  oto szanowna zamo­
ż noś ć ,  z którey tę Panią okrutna r ęka śm i e r ­
ci ogołocić nie  m o g ł a . —  Ciało zmar łey  dnia 
4go t. m.  uroczystą Exportacyą w assystencyl 
l icznego Świeckiego i Zakonnego  Ducho wie ń­
stwa , k tóremu p rzewodniczył  JVV. JX Zgle-  
nicki  Biskup Szufragan Krakowsk i , do Ko­
ścioła Archiprezby teralnego Pan n y  Maryi  za- 
mies ione ,  nazaiutrz po odprawionym źało- 
bnem Nabożeństwie,  które Mszą Wielką za­
kończył  JW.  JX.  Hra b ia  Łub ieński  P ra ła t  
D omo wy  Jego Świą tobl iwości , Kanonik Kate-  
dry Krak ow sk i , do Kościoła XX.  Kapucvnów 
przeprowadzone,  i w grobie F am i l iyn y in  
I m ie n ia  D em b i ń sk ic h  złożone zostało.



Ą  s f a t s z a w y  d. 3  C zerw ca .

P t  zez po r l rno  w:en ia  N a j j a śn ie j szego  Ce* 
j tarza i Króla J m c i , wydane  vv ^ niłJ 12/24 
Ma  a b. r .  mi a no w an i  zostali

K a w a t e i  a m i  O r d e r u  -S. S t a n i s ł a w a  

1 1 .  '  b  l a s s  l j .

Sergiusz Hrabia S t rogonow,  Jene ra ł -Major
Orszaku J .  C. K. M.\*

Cazyl i  Ż u k o w s k i ,  Radca Stania,  Nauc zy­
ciel J.  C. M.  Następcy T ro nu .

X.  Franciszek Pawłowsk i  , Biskup Koadju- 
tor  Bi skupa Płockiego.

X -  Wa wrzyn iec  .Gutowski . ,  Biskup in f a r -  
t ibus  , P ra ła t  Katedry Płockiey.

X.  Mac;ey Węgie r sk i ,  D z i e k an  Metropol i­
t a lny Warszawskh

X.  Teo d o r  Wies :o ł o w s k i , Proboszez Rolle-  
giaty Łowick iey.

Karol  T u r n o  > Pu łko wn ik  p u ł k u  Strzelców 
konn ych  gwardy i ,  Adj . i tant  J.  C. M. 
Wie lkiego Xięcia Cesarzewicza

Leon  Kieł , P u łk o w n ik  p u ł k u  gwardyi  Ki* 
ryssy.erów Podolskich,  Adjutant  J. C. M 
WieIk 'ego Xięcia Cesarzewicza.

M ic h a ł  Tokarski  , P rok ur a to r  Jene ra lny  
przy. Sądzie AppellaeyynjTm,

An ton i  R z e m p o łu s k i , Pisarz T r y b u n a ł u  
Naywyższey  I n s ta n c j i .

Kc.ro? Br o d o w sk i , Referendarz S tanu  Nad-  
j jwyczayny ,  D yrek to r  l en e ta lny  Kancel-  
Jaryl Rady Stanu.

E dw ard  Rakiety , Sekretarz Jen e rz lny  Kom-y 
missyi  Rzpdrwey  Wy zn ań  i Oświeceń a 
Pub l i cznego .

A d a m  Z u t e l l e w i c z , Wizy ta to r  Jeneralny 
Szkół .

M arcin  Grabpwskś , Sędzia N a jw y ż s z e j ’, 
In s ta n c j i .  *

Franci szek D r z e w i e c k i , Sędzia Appei l a-  
cy yny .

■Stunisław S ę d z i m i r ,  Sędzia N a j w y ż s z e j  
Ins t anc j i .

L u d w ik  Us trzyck i ,  Sędzia Appel l acyyny,
Marcel l i  S o b o ck i , Sędzia AppeHacyyny.
Kaietan Sucłiodolski , Sędzia Appel lacyy ny.
Tr a nc i s ze k  Ł y s iń s k i , Prezes Sądu .£rj  mi-  

na lneg o  Woiewództw Mazowieckiego i 
Kaliskiego.

Feli*. Dwe rwni ck i  , Prezes T r y b u n a ł u  Cy­
wilnego Woiewództwa Kaliskiego.

Józef  D e m b o w s k i ,  Prezes T r y b u n a ł u  Cy­
wilnego VVoiewódswa P łockiego.

Piot r  Brzozowski  , Prezes  T r y b u n a ł u  Cy­
wilnego Woiewództwa Mazowieckiego.

P io t r  Zaborowski  , Sędzia Pokoiu.

Z y g m u n t  Hrabia Russock i ,  Sędzia Pokoiu,
H e n r y k  Deool i  , Prezes Kominissyi  Woie-

.wództwa Sandomierskiego.
*

Franci szek Jaźyriński , Refe rendarz S tanu  
Nadzwyczayny , N ac ze ln ik  VVyduaiu w 
Kommissyi  Rządowej Spraw W e w n ę ­
t r znych  i Policyi.

Al ex a n d ęr  Koźuc ho ws k i , Kommissarz w 
Kom .n  ssyi Woiewództwa Mazowiec-  
kieg  ;.

Ludm rk H au k e  ; Radca S t an u  N ad z w y c za j ­
ny , Naczelnik wydziału Górn ictwa .

Antoni  S i eu n ic k i ,  Refe rendarz S tanu Nad­
z w y c z a j n y ,  Prezes Konianssyi  Obra ­
chu nk o w e j ’.

Anton i  Bobrowski ,  Referendarz Stanu  N a d ­
zwyczajny, .

Konstanty Kochanowski  , D y re k to r  Jenera l -  
ny Loteryi .

Józe f  kijb'qividziłi , R a(j ca S tanu  N at}zwy_ 

c z a y r y ,  Vice’Frezes Barjku Polskiego.
Józef  C z y ż e w s k i , Radca Kommissyi  Cen ­

t r a l n e j  L ;kwidacyyney,
YFoyciech Rogoz ińsk i ,  Radoa PrekuraU ryj 

Jene ra l ue y .
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Ignacy Paschalski  , P.adca Prolśuratoryi  Je-

neralney.
H e n r y k  Hrabin Ł u b i e ń s k i , D yr e k t o r  Ban ­

k u  Polskiego.

D n ia  dz;sieys7egn e t wa r t rń i  zostanie n o ­
wy T ea t r  Polski w Sali Towarzystwa Dobro­
czynności .  Dyre k to r em teat ru tego iest Pan  
Milewski .

Powszechnie  pczćtdane przybycie Nay-  
iaśnievszego Pana do stolicy Królestwa,  i na ­
stąpić miana  dnia 24 Maja r. b. Koronacyia 
l ego  Cesarsko-Królewskie; '  Mośc i , Króla Pol* 
skiegn-, przeięła naywyźszjf  radości?,  serca 
wszystkich odległych nawet  prowincyy wier ­
ny ch  naylepszernu'  Mo n a rs z e  swemu'  podda-- 
r y c h .  W dn iu  tym - n ieporównanego wszy­
stkich aż do hiźszey klassy mieszkańców u-: 
szczpśliwienia zebra ł . s i ę*  lud g romadnie  
wszelkiego s t anu i wieku do miasta Macieio- 
wic w dobrach I W .  Hrab iego Ordyna ta  Za­
moyskiego , Prezesa S en a t u ,  i t a m  na pe łn i ­
wszy obszerny Kościół parafialny i przyległy 
’ptnu dziedziniec , oczekiwał  z poboźn? weso-- 
ł i  ści? na rcZpoczpć się maięce naboż ńs two;  
a gdy tego zbl iżyła się godzina W. JX.  Ka­
rtonik Proboszcz mieyseowy wszedł  na Kazal­
n icę , z którey , po odczytaniu przypadaigeey 
na  Niedzia lę  Ewangel i i ' ,  zwróciwszy w m o ­
wie swoiey uwagę l u d u ,  na uroczystość^ Ko­
rć nacyi  Nayiaśnieyszego Pa n a  w stolicy odby- 
waiprft s i ę ,  obiaśniał  wyigtkami  pisma Sgoj 
j o w n n o ś c i  poddanych Względem Mona rchy  
sw ego ,  szczególniey na Wypełnieniu sumien-  
nem *p raw  i pos tanowień R z §d u ,  na posłu­
szeństwie W ła d z om  k r a i o w y m ,  na cnotach i 
uczuciu  wdzięcznaści  k u  dobroczyńcom swo­
im , zgłoła  na postępowaniu re l ig iy yn em za- 
sadzaigee się, W końcu , gdy n ad er  czuła 
dla wszystkich Polaków , i rozrzewniai fca na ­
deszła w stolicy f  l u b  wkrótce iuż nadeysc 
mi a ła  chw i l a ,  w k ló rey  Naypotęźnieyłzy świa­

ta  M o n a rc h a ,  Król i Pan  nasz Mi łośc iwy ,  
korzec sip przed Oł ta rzem  Króla Królów nie­
śmier t elnego B O G A ,  w zy w ał  dla Siebie po­
mocy  Niebios o pomyślność i szczęście ludu,  
całego Królestwa swego ;  tenże mówca  po­
dniósł  głos do rozrzewnionego słuchacza,  aby 
W n z  z n im  , wraz z P rymasem i p ie rwszym 
Kap łanem całego Ducho wie ńs twa ,  wraz z Se­
n a t em  w tey chwil i  w stolicy modięcym się ,  
oraz ze wszystkiemi w ie rnemi  po caley zie­
mi  poddanemi ,  i nareszcie wraz z Nay łaska-  
wszym Monarch?  swoim uko ro no wan ym  > 
wznoszęe ręce i serce ku  W s ze ch m oc n em u  
BO G U  Ovcu Niebiesk iemu , bł agał  Jego Nay-  
świętszy Maiest  > t o '  błogosławieństwo dl» 
Nayiaśnieyszego Cesarza' ,  Króla i Pana nasze­
go Miłościwego , dla NayiaśnieyrzeV Cesarzo- 
wey  i Królowey r dla drogiego n a m  Następcy 
T r o n u , i całey Naydostoymeyszey Cesarsko- 
Królewskiey Rodziny.  T u  z wylan iem duszy 
i serca ,• głębokie słyszeć się dały wes tchn ie ­
n ia rozczulonego ludu  , proźby swe gorjtce do 
Pana Zastępów za K ap ła n em  powtarzającego * 
puczem odprawiła się uroczysta Msza S. ,  po 
k tó re j  skończeniu Proboszcz przy wystawie­
niu Nayśw:  Sak ram en tu  za intonował  h y m n  
Dziękczynienia ,( T r  Deum l a u d a m m )  , przy 
końcu tego śpiewano Salvum f a c  R eg e m  N o- 
s irum  Domine i' i Modli twę za Króla; C ięg ł s  
przyfem bicie we dzwony  i  gęste wyst rzały 
z  moździerzów roznosi ły wesoły ten '  obchód 
po całych okolicach- Ma c ie iow ic , a - lud wy­
szedłszy z Kościoła , z własnego n a t chn ie n ia  
z całpr r adością  wydawał  okrzyki  swych  ży­
czeń dla Nayiaśnieyszego M o n a rc h y  Pana n a ­
szego Nay miłości  wszegc.

K urs Lisio w Z a s ta w n y c h  
dnia 2 Czerwca 1829 r.

T o w a rzystw a  Kredytoivego Ziemskieg9.
Za Sto z łotych w Listach Za s t aw ny ch .

Źpdano . . . . .  zł: 89  gr.
P łacono  . . , . -— 8 8 — 25

) * (



Z  P etersburga  rf. 3 Maja  D.  K.
( Z  Gazety Senackiey. )

P rzez  Naywyźszy Ukaz  do Rządzącego 
S ena t u  pod dniem 12  Kwietnia , Cesarskiey 
Akademi i  Medyko • Cb irurgiczney Professor 
zwyczayny,  Radca Stanu Józef  Cirubi , na a- 
snowie  Ustaw tey Akad em i i ,  nay łaskawiey 
mi an ow any  cz łonkiem teyźe Akademii .

Przez Naywvźszy Ukaz  pod dn iem 17 
K w i e t n i a ,  Gub ern a t o r  Cywi lny  ■ Taurycki  , 
Rzeczywisty Radca S tanu N a r y s z k i n , na wła­
sną prośbę,  dla chorowitego s tanu zdrowia , 
uwoln iony  od te raźnie jszego obowiązku;  a 
przez in n e  Ukazy teyźe daty:  na przedsta­
wienie  Hrabiego Woroncowa , J ene ra ła  G u ­
berna to ra  Nowo-Rossyyskiego i Bessarabskie- 
go , Nacze ln ik  m ia s ta ,  T e o d o z j i ,  Rzeczywi­
sty Radca S tanu  Kaznaczeiew , mianowany  
G u be r na to re m  Cywi lnym Tau ry ck i t n ;  Rze­
czywisty zaś Radca Stanu Radatnaiew,  prze­
znaczony na Nacze ln ika  miasta Teodozyi.

Przez Najrwjrźsży Ukaz pod dn iem 19 
Kwietnia do Rządzącego Senatu  wydany,  do­
wódcy 14tey brygady a r ty l e ry yśk iey , Pu łko­
wnikowi  Bondanowiczowi  , w n a g r o d ę  gorli- 
*vey służby,  nadane  są 2000 dziesięcin ziemi 
z p r aw em  wiecznego i petomnego posiadania.

W  Nay wyższym Ukaz ie  do Rządzącego 
Sena tu  pod dn ie m 2 1  Kwietnia wyrażono :  
“  Assessorowi Kol legium D u c h o w n e g o  Greko-  
U n i c k i e g o , s ta rszemu So bo m em u Protoiero- 
wi Józefowi S ie m a sz ce , naymiłościwiey roz- 
kazuiemy bydź Wikarya)nym Biskupem i 
p rezes em  Kensyi torza Białoruskiego Dyece* 
zyi G r e k o - U n ie k ie y  z nazw an ie m Biskupa 
Mśc i s ł awsk iego , zasiadając i w Kollegium , 
k iedy się będzie znaydował  w Petersburgu- »

Pod ług  Gazety Hand lowey  znaydowało 
*ię w Rossyi 2322 rękodzielni  w roku 1812. 
E>t»ry!ii t e  za t rudn ia ły  U9»093 robotników j

w roku 1826 liczba rękodzielni  doszła d<j 
5 !2S  , pracowało w nich 206,408 robotników; 
w roku 18J8 liczono 5122 fabryk z 209,547
robotników.

—  Dnia 4. —
( Z  Ruskiego Inwal ida .)

Naywyźszy Reskrypt  do Jenerała  G u ­
bernatora N o w o - R .  s syyskiego, Hrabiego M.  
S. Worońcowa.

Hrab io  Michnie  S i emionowicZH ! Jego  
Cesarzewirzowska Mość W i e ’ki Xiążę Micha ł  
Paw łow icz ,  powróciwszy z Tu lczyna  co Pe ­
t e r sburga ,  uwiadomi ł  Mię 0 osobliwszey pie­
czołowitości  nad choremi  i rat i ionemi  , zo- 
staiącerni w g łów ny m S p i t a lu,  za łożonym 
przez obywatel i  miasta Odessy , iako to ie- 
doogluśnie wyznaią wszyscy, ktdrzy powrócil i  
z tego Szpitalu do służby , officerowie i żoł ­
nierze z Korpusu Gw rdyi,  Prsypisuiąc to 
szczególnieyszey troskliwości WPzna o dobrjr 
byt  wszelkich poź'  tec?tivch za k ła dów ,  pod 
g łówne tn  nacze ln ic twem W Pa na zostsiącycli,  
nade r  Mi iest przy tętn nie , wynu rzyć  VY Pa­
nu  za to zupi-łuą Mo,ę wdz ięczność,  porn-  
czaiąc przy tein oświadczyli Moię życz l iwość» 
tak obywate lom miasta Odess \ , za czynną 
ich gorl iwość dla w lecznego Naszego ryce r­
stwa , iako i w szczególności osobom,  zay» 
m u ią cy m  s ' f  zarządem g łównego Szpitala i 
leczen iem wchodzących doń woiowmków.

Jestem ku W Panu  na zawsze przychylny,  
(podpisano)  MJKOŁAY.

W  Pete rsburgu  dnia 10 Kwietnia 1829 r.

Na  przełożenie Ministra Swego D o m u ,  
N .  Cesarz J m ć  raczył  wydać do Rządzącego 
Senatu  pod dn iem 4 Kwietnia U k a z ,  na m o ­
cy którego , Komite t  mianowany dnia 13 Li ­
stopada 1827 r .  do zarządzania teat r ami  Ce-  
s a r s k i e m i , a którjr był  z razu tymczasowo u- 
a t ano n ion y  na  r o k ,  iesf ro zwi ąz any , a ad*



tmnist racyia tn a t r ^ w , poruczonę została ie- 
d n e m u  Dyrektorowi  , który będzie pod roz­
kazami  Ministra D o m u  Cesarskipgo.  —  J. C. 
M.  przez tenże Ukaz  raczył  m ia now ać  D y ­
rekto rem teatrów , Rzeczywistego Radcę Sta­
n u  Xięcia S. G a g a n n a ,  zostaięcego w obo­
wiązkach Mistrza Dworu.

Na osnowie Naywyźey zatwierdzonego 
w dniu 6 Lutego  roku bieźęcego 1829 etatu 
W. Ieńsk iego Komite tu C e n zu r y ,  Jego Cesar­
ska Mości, po prze łożeniu  Ministra narodo­
wego oświecenia,  w dniu 21 Kwietnia Nay ­
wyźey potwie rdz ić  raczył  na Cenzorów od- 
d y e l n y c h :  w mieście G ro d n i e ,  ^Dyrektora 
szk-ił Guberni i  Grodz ieńsk iey , Radcę Dw o­
ru  Brodowskiego;  w Miń sk u ,  wyższego N a u ­
czyciela t amecznego G i m n a z j u m  Franciszka 
Slabniewiffza ; w Ż y t o m i e r z u ,  zasłuzonugo 
Nauczyi.>efa M«X}'ina Czernego;  w Kamień­
cu  - FpdoKk m , Dozort ę tameczney szkoły 
f cwr f tow ey ,  Radcę Koib-gialnego Jana Miła-  
d ow sk ie go , i nafconier p ra ł  Wi leńsk im Ko­
mi tec ie  C e n z u r u j m  do rozpa trywania x ag 
i l e b r a j s k i c h  , Neofirę F$iixa IVcyma na.

Z  O cieay d. 26 Ki”<et,ńn  D. K.
( Z  Dz iennika Odeskiego.)

Wszystkie wiadomości  z Bulgaryi  zgm 
dzaię się w t e in ,  źe siły Tu reck i e  nad zato­
kę  Far  os sę ma ło  znaczące , i źe tylko nie­
świadomych  rzeczy z łudz ić  mcźe myśl  , ia- 
koby W ar n a  ruogła bydź odzyskana przez T u r ­
ków.  Zda;e s i ę ,  iź Turc y  naywięcey s i ł ,  
szczególniey woyska r e g u la r n e g o , zebrali  
t u i ęd/y  Adryanopoletn i Ra łkanem.

Nayswieźsze doniesienia z Warn y  na-  
mien ia ię  wprawdzie  o napadzie TurKów na 
Ba lczyk i K o w a m ę , nie  potwieidzaię atoli 
rozgłoszonej '  n i edawao  wieści o po tyczce ,  
która rń'ała t am zayść ze szkodę Rossyian.  
W  Warnie i Sizopulis test wszystko w nay-

lepszym stanie.  Osada Rossyyska obwara* 
wała ściśle ostatn ie mieysce , i opat rzyła ba* 
teryiami  w kształcie tarassów wszystkie wzgó­
rza hędęce w okolR-y. Na okrętach  przyby­
łych  tu z Sizipohs znayduie się kilfcaset zbie­
g łych t am Bułgarów , a lbowiem cały kray 
aż do Adryanopola został spustoszony,  tak da­
l ece , i i  nie pozostało im  nic na u t r zy m an ie  
życia. Flot ta Rossyyska znayduie się w za­
toce Si zipoi i s.

—  Dnia  4 Maja.  —■
Admirał  Gre igh  uwiadomią , t-e w dtriu 

1 2  z, ra. podniósłszy ko twicę  w pły nę ł  z flot- 
tę dowództwu  iego poruczonę dla połęczenia  
się z eskadrę znayduięcę się w zatoce Faroj .

Je ne ra ł  Maior  inźenierów Chi lder s  do­
nosi , źe w dniu 12 Kwietnia cztery wielkie  
okręty T u r e c k i e ,  z b r o y n e ,  i wielka l iczba 
łódek z f alkone tami  , p łynęce z Sy l i s t r y i ,  
zbliżywszy się ku  iego oddziałowi , s t a n d y  
więcey iak na wystrzał  działowy od naszych  
fortyfikacyy nad rzekę B o t e , zapewnie w ce ­
lu na nich uderzenia .  J e n e r a ł  C n i l d e r s , 
che fc  uprzedzić ten ich z a m ia r ,  nsypa ł  vr 
nocy baleryię na si towiu naprzeciw s t a tków 
Tureck ich  i wysadziwszy na brzeg n iep rzy­
jacielski s t r ze lców,  j r ub i ł  zasadzkę.  Ze świ­
t e m dnia ogień strzelców i bateryi  prze razi ł  
s t r achem nieprzyjaciela , iź poodrzynawszy 
l iny k o t w c ,  powróci ł  śp ' esznie ku Sylis t ryi .  
Race Kongrewskie po dwakroć zapalały ok rę ­
ty , które T ure y  zaledwie ugasili.  N ieprzy­
jaciel był  mocno  śc ig an y ,  lecz 9 wielkich 
statKow i 20 szalup kanonier skich zb r o jn y c h  
fdlkonetami  , które wyszły z R u s zc z u k a ,  
zmusi ły wst rzymać  się do naszych fortyfi­
kacyy i rozpoczęwszy straszny ogień z dział ,  
wylędowali  o dwie wiorsty.  Oddzia ł  nas s  
by ł  gotów na ich przyięcie ; lecz ogień n a -  
azey artyleryi  dobrze kie rowany , zm us i ł  ich 
do w tniea ia  i schronienia się za wyspę pod#
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wsdęiPop i .  W  tey rozprawie miel iśmy 2ch 
ludzi  r a n n y c h ;  iedno działo ut raci ło lawety 
5 pokłady nasze'  w ki lku mieyscach,  zostały 
p r ze b i t e -

Z  T y f l i s  d. 28'. Marca D ■ KV

Otr zym an o  wiadomość z G r u z y i , iź w 
bitwie- dnia 4 Marca , sam Basza t r zytulny  
Kieja - O g l i , który dowodz i ł  woyskiem , zo­
s ta ł  r aniony w nogę.  Z' tey przyczyny wró- 
ci ł  do T r e b i z o n d u , a dowództwo nad woy- 
*k ie m obięł  Basza T u t c z i - O g l i ,  który przy­
wió d ł  z sobę 3000 ludzi  , i m a  tam blisko 
17 ,000  wojska* i 6 dział ' ,  ktÓremi zaięł  sta­
nowisko międ zy  K a b u l e t a m i , Kintr iszami i 
twie rdzy Nikn ła iewskę  , i naprawia'  zburzone 
g rzez nas  warownie,

, Z  P a r y ż a  rf. 2 £  Maja,-

Wczoraj r  po<Tprzewodnictwem Króla od­
p y l a  się w St.  C l o u d ' r a d a  Ministrów , a o-  
negday  naradzal i  się- Mini s t rowie  u P- Mar-  
t ignac.  P rz y b y ł y  w tych dn ia ch  z Neapolu  
X i f ź f  Blacas m ia ł  u  J.  K. Mci  pos łuc han ie , ,  
równi a  iak H r .  Mole.

P .  Bignan mia ł  zaszczyt  z łożyć Ji K. M.. 
Wier sz  swóy o podróży J. R. Mci  od Alza- 
cy i ,  za k tó ry  o t rzymał  od Akademii  F r a n c u -  
zkiey nagrodę i

M on i t o r  og łos i ł  nas tępuięce rozporzą­
dzen ie 'Kró lews k ie  z dn  a wczorayszego : “ My 
Karo l ,  &c;.,v I )  Liczba Marszałków Francyi  
n i e m a  przechodz ić 12tu.  2)  Liczba Jenera ­
łó w  woyska lędbwego stanowi się do t 0 0  J e n e ­
r a ł ó w - p o r u c z n i k ó w  5 200 Jene ra łów • ma jo ­
rów.  3 )  Póki  l iczba Jene ra łów n ie  d o j ­
dzie do powyższego o z n a c z e n i a , wakuięce  
ctopnie Je u e r a łó w p o r u e z n ik ó w  osadzane tyl- 
jko bydż ma ię  3cLey częś c i , a Je n e r a ł ó w - m a-  
jorów w połowie.  4)  Ca w rozporzędze* 
s i a c h  z dnia 22  L ipca  i 2  Sierpnia 1818, tu ­

dzież z dnia 26 Stycznia 1820 i Igo G rudn ia ’ 
1824 sprzeciwia się n in ie j s z e m u  , uchy la  się. 
5)  Uskutecznienie ninieyszego rozporządze­
nia poleca się Ministrowi wojennemu.

Wi ad om o,  iż oddawna wyznaczona by­
ła  Kommissyia do obrachowania d ługów Xię-- 
źę t  Królewskich za g r a n i c ę , i ta ukończy-- 
wszy swoie dzieło złożyła Królowi r appor t  , 
który odesłał  go do rady Mini st rów,  aby ob m y­
śli ła sposoby do spłacenia tych długów,  któ-- 
re iednak  daleko sę m n ie j s z e  niż  w począt­
kach sędzono

Wczoray  Kanitan Hiszpański  Valdez Al=- 
quer  od iecha ł  ztęd pocztowemi końini  do 
Madrytu" ,  Tak sędzę z ważnem zleceniem.

Z T u l o n u  piszę pod dn ie m 19 M a j a : 
“  Zdaie się bydf rzeezę p e w n ę ,  że b om ba r ­
dowanie  przeciw Algierowi przedsięwzięte zo^ 
stanie.  P.  de la- Bretoniere-  mia ł  upat rzyć 
pu nk t  z którego- st rzelać można  do tego wa-- 
rownego  mias ta ,  bez'  wys tawienia  się na e- 
gień z bateryy Algierskich.  Skoro i to działa­
nie nak łon i  Deja ną ulegn ien ia  , tedy m<« 
bydź p od ’ Marszałkiem Maison przedsięwzię­
te  wylądowanie w 30,000 ludzi .  Na war-  
sztach portu- tu t e j szego- leżę  3 l ini iowe okrę­
ty , 3 f regaty,  2 ! korwe ty ,  1 bryg i 2 galioty,  
Korweta  Faworyta  ma bydż na końcu bieżą­
cego miesięca lub na poczętku przyszłego z 
warsztatu spuszczony.  ,,

M ów ię ,  iż rzęd nasz’ zaproponował  Hai -  
t ańsk iemu (n iegdy wyspy St.  Domingo)  iż 
wypłatę umówionej-  s u m m y  rozcięge. nę  25 
l a t  byle prowizyia po 3 od sta była corocznie 
wypłacana.

Parów 154 pobiera od rzędu ponsyie s 
pomiędzy k tó rem i  znayduie się 30 b y ły c h  
Senatorów i 18 synów potychźe zmar łych .  
Dodaię  t u ,  iż I zby uchwali ły tylko dla 12 C 
^uposażenia, co około Ącifp część c z ło nk ó w  
tey Izby wynosi.
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Hrab ina  du 'Cayla oświadcza publ icznie 
w Gazetach , iż n ie  icst au torką przypisywa­
ne  v iey niedawno wyszłey x i ę z k i : M imoircs  
ci’ une fem m e de t jualde .

Z  R z y m u  d 16 Maja.

Dziś wyjecha ł  ztąd do Francyi  Poseł  
F rancuzk i  , Yicehrabia Cha teaubr iand .  Ka­
wale r  Bellocq zawiaduie podczas iego n ieby-  
tności  anteressami .  Dzis iej sza Gazeta t u t e j ­
sza , D i a n u , wychwala  bardzo zasługi P. 
Cl iateauori  ind,

W roku zesz łym weszło do por tów pań­
stwa Kościelnego 7420 okrętów kupieckich  , 
2054 zarzuci ło kotwice ,  a 41,977 statków wy­
szło na połow ryb.  .Pomiędzy okrętami  , 
które p rzywioz ły lub zabierały towary,  znay- 
dowało się 29 An'gielskicb, ,24 Fra nc uz k ic h ,  
21 Jońskich , 4 JAossy y s k i e , 56 Hiszpańskich,  
J 3  Szwedzkich  i 3819 Fapiezkicb.

Z  M a d r y tu  d.  48 M aja .
*
Ś m i e r ć  Kró lowey p rzyn ies ie  Madrytowi 

wiele uszczerbku.  6cioiniesięczna ża łoba zni­
szczy kupców , którzy zapełni l i  swoie sklepy 
n iodn emi  towarami  n a p i ę k n ę p o r ę  roku.  Pod ­
czas tey Żałoby zamknię te  t akże będą wido­
wiska,  p r z e z  co Aktorówie Hiszpańscy i W ł o ­
scy , tudz ież  wszystkie osoby do tych tea­
t rów na leżęce  p r zy jd ą  do os ta tmey n ę d z y ,  
gdyż n ie m a  nadz ie i ,  ab j  od rządu takowe o- 
t r zyrncl i  wsparcie.  Podobnież  p rze rwane  będę 
walki  byków i przedsiębiorcy ich m e  m a łą  
poniosą s t r a t ę ,  a większą ieszcze poniosą 
nieszczęśl iwi  w g łów nym  szp i t a lu ,  pon ie ­
waż g ł ów ne  ich u t rzym anie  ies t  z dochodu 
walk i  byków.

M ó w i ą , iź  Xiężna Beiry z sw y m  Sy­
n e m  powróc ić  chcia ła  do D w or u  Portugal-  
sk iego,  a l e  sprzeciwi ł  się t e m u  Król  i iego 
rodzina.

"Pomiędzy składkami dla nieszczęśliwy©!! 
p rze z  t r z ę s ie n ie  z ie m i  w Murcyi  odzD aczaią  
s ię Rada s ta n u  Madrycka 21,026 realów , Bi­
skup Owiedu 1 1 ,0 0 0 , Kapi tuła  t a m ec zn a  
6 0 0 0 ,  a urzędnicy kommissy um o rz e n i a  d łu ­
gów 0814 realów.

Z  L izb o n y  d .  10 Maja.

Nowy Poseł  Hiszpański  P.  Acosta dtf 
Montea leg re  tu ia ł  k i lkogodz inną naradę * 
D o n  Migue lem i lego Matkę.  U t i z y m u i g ,  
iż ma zlecenie ,  skoro Don  Miguel  nie p r z y j ­
m ie  rady u m ia r k o w a n ia , ktorę m u  gabinet  
Hiszpański  d a i e , żądać  zwrotu w yło żon yc h  
pieniędzy n a  u t rzym anie  wojska  P o r tu g a l ­
skiego pod  .Chawesem,  i dy iamentów,  k t ó r e  
I n f a n tk o m  Por t uga l sk im p r ze z  Króla J a n a  V I .  
odkażane zostały.

'Okręty , .które uzu pe łn i ć  ma ią  w y p r a w ę  
przeciw T e r c e i r z e ,  to iest  l iniowy okręt  Jan  
"VI., fregata Pe ro la ,  bryg Bona wentu ra  i l u  ■ 
ge r  Pruncesa Real  ,  od p ły nę ły  wczoray ra n o  
2 portu tute jszego .  Ty m c za se m  donoszę z  
wyspy San Miguel  pod dn ie m 21 z. n i . , iż 
postrzeżono przed tę wyspę woien ny  o k r ę t ,  
który miano  za f regatę Brazy l i j ską .

W  więz ien iach L im oe i r o  znaydu ie  się 
teraz ki lkanaście  D a m  wyższego s tanu i każ­
da  płacić mus i  za mieszkan ie  0 0  f r an kó w  i 
każde iey poruszenie  iest s zpiegowane.  Mło-* 
da Hrabina F ic»lho zamkn ię ta  iest w klaszto­
rze G n l l o ; n ik t  me  moź» z nię m ó w i ć ,  n a ­
wet iey siostra , i w t akiei a  po łożeniu  znay­
duie się iuż dwa miesiące.

In fan tka  I zabe l l a  Marya zn ay du ie  się 
cięgle pod na j ś c i ś l e j s z y m  d o z o r e m , i m a  
bydź smutna .  Królowa Matka  n a m a w i a  i ą , 
aby wstępi ła do k laszto ru ,  al e ona n ie  chce ,  
D o n  Migue l  każe sobie t e raz ty lko  m ło d s z e j  
siostrze D o n n a  Mary i Asau tubej i  t » w er z j* * j &



Z L o n d y n u  d. 23 Maja*

Król p rzyią ł  wczoray odwiedzenie Xcic 
Ku mber landy i  i Lordowi Farnfaorough udzieli ł  
posłuchan ie .  Xiąźęta Or leanu i Chart res og lą­
dali  onegday z częścią swoiego orszaku drogę 
pod  Ta mizą.

Z  6 Katol ickich Pa ró w,  którzy 2 głosa­
m i  zasiedli w wyższey Izb ie ,  przyłączyło się 
3  do strony Ministrowskiey , a 3 innych do 
opozycyyney .  Pierwszemi są :  Xżę Narfolk , 
Lordowie  D orm er  i Clifford , a drugiemi  Lor ­
dowie  Stratford , Stour ton i Pel re .

P o d łu g  l is tu z Malty pod dn ie m 13 Mar­
ca Rossyianie obok zbroiowni na wyspie Po­
roś zakładaią wielki  ma g az yn ,  a Amerykan ie  
zgłębia ją  port  Eg iny i zakładaią wielką g ro ­
be l  do wyładowania  towarów.

N ied aw no  urodzi ł a tu żona nieiakiego 
Bayiis  vy ulicy L iv i sham 7 dzieei.  T ro ie  , 
k t ó r e  p rzy  u rodzen iu żyły , u m a r ł y  wkrótce ,  
peszta czworo wyszły na świat nieżywe i n ie ­
b y ły  większe nad 3  ca le ,  wszelako były do* 
cyć  ukształ cone.

Z  B n i x e M  ,d, 22 M aja,

Onegday Mini s t er  spraw wewn ę t rz nyc h  
sakończy ł  w imien iu  Króla posiedzenia Sta­
siów jene ra lnych .  Pierwsza Izba na k u k a  dni  
wprzód  odrzuc iła  proiekt  wzg lędem poiząd-  

f c j  sądowego.

D n ia  25 b. m .  p rzcdsięwezmie N.  Król 
J m o l ć  pcdróź do prowincyy.

Ces,  Roasyyski Jene ra ł -ma jor  Sabłotzkow 
p r z y b y ł  tu  z L ond yn u .

L iczba Pc r tugal skich  wychadniówy k tóJ 
*zy naięl i  dla siebie mieszkania , wynosi  do 
S,.i9 , pomiędzy k tóremi  S Xięży.

D n ia  16 b.  m,  okrę t  S ee l inde r  odp łyną ł  
2  Mide ibgrga z  woyskiem do Batawiń

D n ia  20 były nadżwyezay l iczne pokoi* 
u Dworu  , podćzns k tórych mnóstwo cz łon­
ków Stanów ieneralnycb żegnała J K. M.

Baron Mollerns , Sekretarz statru i Vico 
prezes Rady stanu został na prośbę od Igo 
Lipca r. b. od tych obowiązków uwolniony  
i na Ministra s tanu wyniesiony.  W prezy- 
denstwie Mini st rów i Rady- s t a n u , zastępo­
wać  będzie w nieobecności  J.  K. Mości Xźę 
Ora iii i (Następca t ronu .)  •

Z powodu bezpłatnego zaszczepiania kro- 
wiey ospy 147 Lekarzów i Chi rurgów w Kró­
lestwie naszern o trzymal i  medale wartości pcz 
50 ZH.  Nazwiska ty m  sposobem wy nagro­
dzonych są u rzędownie  oznaymio‘ae.

W prcwincyiach północnych u tworzy ł  
się Związek katolicki , dla zbuania pr z'.-sąd ów 
ltidu względem Kościoła Katol ickiego i wydał  
iuż w tey mierze  pisemko.

Z  S a x o n i i d .  29 M aja .

Przybyl i  dc Drezna dnia 22 b. in. z L i ­
pska : owdowiała Xięź ra  H en r y k a  Wi- rem-  
bergska z swą córką E lż b ie tą .  Xźę dziedzi­
czny Sasko-Al tenbu-gsk i , wraz z su oią M a ł ­
żonką i córką Maryią , dla odwiedzenia Kro- 
lewsko-Saskiego D woru .  Nazaiut rz i dni na -  
r t ępnych obiadowali  u J. K.  Mci w Dreźn ie  
i Pi l lni tz,  potem przejechali  się z rodziną Kró­
lewską do tak zwaney Safkiey Szwaycaryi  B, -  
stei.  Dn ia  26 w wieczór zn i -dowal i  się na 
daney uczcie przez Xcia Fryderyka na We in-  
berge , gdzie t akże zna jd o w ał  się N.  Krój 
Jmoś ć  z resztą rodziny.  Onegd iy r ano odie- 
cbali  na powrót  do Altenburga.

U k ła da n e  teraz są w Weimarze stosunki  
Xiąźąl  Saskich do wspólnego uniwersyte tu  vf 
Jena.

Przyby ło  tu  z Angli i  i ir .nych okol is  
wielu kupców na  w e ł n e , którzy iuż w n ie -  
i t b r y c h _ d 6brach  znaczne zakupy poczynil i .
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J.  K. S te c zk o w sk i , A. O.  A.

—  Z  K r a k o w a .  —  

T o w a r z y s t w o  N a u k  
z  j a g i e l l o ń s k i m  Un i iue r sy t e t em  z ł Ą c z o n e

Uw ie lb ia ne  uroczyście wiekopotnn? wsp a­
niałość  Włady sława Jagieł ły Króla Polskie­
go , który dawał oycowsk? opiek? wszystki n  
t lmie ę tn o śc i o tn , i upatrui j tc w n ich  wyle­
wne  źródło Indzkiey pomyślności  , dla wię­
kszego użytku d w n ?  Akadc mii? z mias ta  
Kaz imierza  przemokłszy,  w same" Stolicy Kró­

lestwa dotęd trwaipcym  P rzy b y tk iem  narodo­
w e  m uzy o p a tr z y ł ; odbędzie w  o k ta w -  Z ie ­
lo n ych  S w i j t e k ,  to iest nŁ cmiu 15 C zerw ca  
f .  b. sv Sali Jagiellońską zw an ey  o g od z .n i*  
11 przjd p o łu d n iem  publiczne P osiedzen ie .

1) Kellega Anton i  Matakiewic* O.  P.  D .  i  
Professor  po zagaieniu do uroczystości  
s t ó s o w n c m . wyłoży w rozprawie zwią­
zek p rawnic twa z in a e m i  nauk ami .

2)  Kollega K a i e u r  T ro i ańs k ; Fi l .  D.  i P ro -



-  5 5 o  —

fesjor  | zamknie  posiedzenie rozprawę 
Zgłębiaięcę ducha t ea tru  Rzymskiego.

D a a  w Krakowie dnia 9 Czerwca 1829 r.
P.  C z a jk o w s k i ,  S. T.  N.

P rorekiorow łe  Liceów Krakowskich  

Zawiadotnia ię  P rześwietny  Pub l i czność ,  
źe z U chw ał y  Zgromadzen ia  Nauczyciel skie­
go tychże Liceów przez JW .  Rektora Uniwer ­
syte tu potwie rdzoney , popisy tegoroczne U- 
czniów Licea lnych  odbywać się będę w A m ­
fiteatrze Władys ławsko  - Nowodworsk im w 
dniach  1 6 ,  17,  18,  2 0 ,  21 i 22 miesięea 
L ipca  z rana od godziny nsmey do dwun a­
s t e j ,  a po po łudn iu  od trzeciey do s iódmey,  
poczynaięc od Klassy p ie rwszey ,  i następnie 
przez wszystkie Klassy postępuięc.  W go­
dzinach p rzedpo łudniowych pop ;sywac się 
będę Uczniowie L iceum S. Ann y ,  a w go­
dzinach po połudn iowych  Uczniowie Liceńrn 
S. Barbary.  D n i a  zaś 25  Lipca o gbdsfotie 
dziewigtey przed po łudn iem ogłoszone zo­
s tanę promocyie  Uczniów do Klass wyższych,  
w a z  rozdane Nagrody  i P och w ały  Uczniom 
ebycza iami  i pos tępem w naukach celtrię- 
i ęcym.  Po czem zakończy się szkoły po­
dz ięk ow ani em Panu  Bogu przez odśpiewanie 
T e D eum  w Kościele S. Anny .  Następnie 
odbywać  się będę E x a m in a  ścisłe Uczniów 
Klassy szóstey dla udzielenia im świadectwa 
doyrzałości  (M a tu r i t a t i s ) .

Tomasz W yso c k i ,  Prorek:  L.  S. Anny.
X .  Józef  Karpiriski,  Prorek:  L. S. Barbary.

V Z  W arsza iuy  d. 4 Czerwca.

Nayiaśnieysza Pani  zwiedzi ła tuteyszy 
Ins tv tu t  czyli Szko łę  G u w e r n a n t e k ,  badała 
o wszelkie szczegóły i raczyła nayłaskawiey 
oświadczyć Swe zadowolenie.  Zwiedzi ła  oraz 
Klusztor Pan ien  Sakramentek .

Nayiaśnieyszy Cesarz i Król po bytność? 
swoiey w Tea t rze  Nar odowym raczył  nayła-  
skawiey udarować kosztownemi brylantowenai 
pierścieniami  JP anó w  Ludwika  Dm ussewsk ie -  
go,  Autora wystawionej '  w tym dn iu  Opery 
Cecylia P ia s e c z y ń s k a , tudzież Karola Kur­
p ińskiego,  Mistrza Kapeli Dworu  , Kompozy­
tora Muzyki  do teyźe Opery.  Nadto Panna,  
Teressa D a m s e , graięca rolę czteroletniey 
dziec iny,  o t r zymała w darze brylantowe kół- 
czy ki.

Udarowani  n iemniey zostali od N.  Pa­
na kosztownemi pierścieniami JP- Kropiwni-  
cki , Budowniczy miasta Stołecznego Warsza­
wy , tudzież JPanowie  Szmelowski  i Hordl i-  
c z k a , właściciele fabryki wyrobów kryszta ło­
wych.

Donoszę z Gdańska , źe Wisła powoli  
opad ł a ;  teraz,  ma  tylko wysoki stan l e tn i .  
Woda nader  pomału  w Ż u ła w  ustępuie,  po- 
nieweż iey massa iest bardzo znaczna , 4
cała obszerna płaszczyzna ma t ak ma łę  spa- 
dzistośc , iź na  trzy m i l e  Niemieckie  tylko 
do 3 stóp dochodzi.  Szluzy i p rze łomy n ie  
mogę  tyle wody w tak p rędk im czasie u p r o ­
wadz ić ,  iakby sobie życzono ,  a n iek tó rych 
okolic położenie iest tak r.iskie,  że tylko za 
pomocy mły nó w  wodę opuścić i g ru n t  osu­
szyć rnoźna;  atoli  m ł y n y ,  albo po części 
zni szcza ły,  albo też z powodu zbyt  wysokie j  
wody , użyte bydź nie mogę.  Dla tey przy­
czyny tylko z wyższych stanowisk woda ust?-  
p i ł a ,  a zaś niziny i ł ęki  iako i i nne  mieysca 
niższe ,  tlotęd ieszćze zalewa.  Naybliźsze o- 
kol ice G dańska ,  zawsze sę  pustynię w odn ę ,  
z którey s terczę tylko dachy i szczyty d rzew.  
M im o  to wszakże liczba zginionych ludzi n ie  
iest tak wielka.  Ubo lewać potrzeba nad sta-  
nen? nieszczęśl iwych,  którzy iu£ pięty tydz ień 
n a  s t rychach  domów swoich bez ogniska
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sna ię  zapewne  niedostatku rayis totnieyszych 
potrzeb.  Towarzystwa w Gdańsku  opatruie 
4000 ludzi  , tudzież n t rzym uie  bydło u ra to­
wane .  Nowa teraz t roskl iwość rodzi się wzglę­
de m naprawy d o m ó w ,  iak opat rzyć gospo­
dar stwa in w e n t a r z e m ,  zkjjd v zięść zboża na 
zasiew,  nie myśljtc bynaymniey  o wynagro­
dzen iu  szkód.

Z  Berlina d. t  C zerw ca .

N.  Król Imość  chorował  przed nie iakim 
czasom na f e b r ę , k tóra była u s t a ł a , lecz 
wróciła się na nowo.  Z tey przyczyny m u ­
siał  J. K. M.  odstąpić od umowionego  widze­
nia się z N.  Cesarzem Jmcię  Rossyi w zam­
ku  Sybi l lenort  w Szlęsku,  i posłał  J. Króle- 
wiczowskę Mość Xcia W i l he lm a  (syna) do 
Warszawy , dla uwiadomien ia  N N .  Cesarstwa 
I c h m o ś ć  o tey przeszkodzie i oświadczenia 
nayżywszego swoiego ubolewania.

J. Królewiczowskie Wysokości  Xij3Źę 
dziedziczny i Xiężna M e k len bu rg sko - Szwe- 
rynscy przybyli,  tu dnia 29 Maia  w wieczór 
z Ludwifcslust a wysiedli  do przygotowanych 
dla siebie pokoiów w zamku.

Z  L iw o m a  ri. 11 Maja.

Przybyły tu  pod G r e . k ę  bandery  okręt  
Z Syra przywiózł  radosny wiadomość , że A- 
t t n y  przez Greków sę wodę i l ędem oblężo­
n e , i że poddanie się ich iest bl iskie.  G łód  
w Atenach i innych twie rdzach w mocy ie- 
szcze T u rk ó w  będęcych t ak iest w ie lk i ,  iż 
żołnierze kupam .  do Grekćw przechodzę.

Na  K mdyi  rozpoczęły się na nowo krokf 
nieprzyjacielskie między G rek am i  i T u rk a m i .

m y w a ć  pensyię płci  Z eńsk i ey ,  którę była za­
łożyła  w mieście Krakowie,  ma  honor  na n o ­
wo p rzypomnieć  i polecić się Szanowney P u ­
bliczności , zavviadomia<ęc J ę ,  iż znowu otwo­
rzyła swóy Instytut .

Pani  Brosrard pochlebia sobie ,  iż toż sa­
mo pozyska zaufanie Szanownych Osób,  ia- 
k im się dawniey poszczycić mogła ; usi łowa­
n iem iey będz ie ,  dołożyć wszelkich starań i 
dozoru ,  aby n ie  zawieść w niey położonego 
zaufania.

Mieszkanie w tym  celu o b r a n e ,  iest ob­
s z e r n a , zdrowe i wygodne na rogii ul icy FJo- 
ryańskiey z strony Rynk u  na  d ru g iem pię­
t r ze  pou N r e m  556 w d o m u  P.  C i ec hą nr  
wskiego,  dawniey S tumm erów .

Dnie* 9 C zerw ca  1829 r .
Cena  Zbóż różnego g a t u n k u  na Targa

w Krakowie  sprzedawanych.
1 2 3. 1 4

Kórzec Zł. gr. Zł. ? r - 1 Zł. &• Zł.
—  Pszenicy 20 — 19 _ 18 — ~J6 —
—  Z yt a 11 6 10 15 10 —; 8 15
—. Jęcz mień  ia 7 15 7 — 6 — — —
— G ro c nu 9 15 8 —- 7 15 —
—  Owsa 5 15 5 10 5 6 „ ——
—  Jagiół 17 — 16 *-S 75 _ —*
—  Rzepaku 18 — 17 16 — — *

W  G dańsku  d. 1 C zerw ca .
Ł asz t  30 Korcy wynoszgry,

Pszenicy od Z łp .  1140 do 1200.
Ży ta  —  —  360 —  390.
Jęczmienia  ~  —  240 —  270.
Owsa —  —  2 i 0  —  240.
G roc hu  —  —  420 —  480,

U W I A D O M I E N I E .
(Pani  Juh ia  Brossard zmuszona okoli- 

HiTLOsciaiui zaprzestać przez k i lka  lat u t r zy ­

L O T E R Y I A  K R A I O W A , .
W  3 i0 C iągn ien iu  dnia lOgo Czerwca 1829 

roku w przytomności  Osób od Rzędu do tegp 
w y zn a cz o ny ch , wyciągnię ta  z ko ła  zostały 
N um er*  n a s tę p u i ę c e :

8 5 .  5 4 .  5 g .  2 5 .  2 .
Przyszłe 351 Cięgnienie  dnia 17go Czer ­

wca 18i?9 r- przypada.
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Pisarz przv T ry b un a le  T. Instancyi  M.  W.  -Kratko'nr a i jego O k r ę g u ,  .podaie do publir
czney wi idomości , iż na żądanie Sukcessorów wieloletnich ś. p. Wac ława  Bursika , to iest 
córki W.  Waryanhy  z Bursików Hatwan iey,  w assystencyi męża W.  Antoniego Hatwaniego  
Sekretarza orzjr Legacyi Dwora  Aus t r i ac k ie go  czyniącey , w Krakc vie pod L. 103 zamrę
szka łey ,  tudzież syna P. Franciszka Bursika O M. K. na Podzamczu przy Kraków.e pod L.

"237 zamieszka łego ,  sprzedaż w drodze działu nieruchomości  po ś. p. Wa cław ie  Bursiku po­
zos tałych , przez Adwokata P. W.ncentego Szpor O. P.  D.  popierr igcych ,■ no dopełnionej? W 
dn iu  31 Marca r. b. 1829 pub l ikacj i  warunków do Licytacyi ,  nastąpi ło w dn iu  19 Maja  r. 
b .  1829 przysądzeni. ;  p rzeds tan ow cze :

Donju  pod L.  53 z ogr«dem i innemi  zabudowaniami  b r o w a r n i a n e m i , w przedmieściu 
Piasek G m in ie  7mey Mt  W.  Krakowa za s u m m ę  19,140 Z łp.  PP.  Józefowi i Zuzann ie  z Pi- 
d  iw Ce rb e  m a łż o n ko m .

Dc .n u  pod Kaczkę zw an ego ,  pod L .  237 na Groblach w ulicy Podzamcze G mi n i e  9tey 
M .  W .  Kr fe owa , za s u m m ę  6208 Z łp.  P. Franciszkowi Bursikowi,

Do  Realności  Grob le  zw an ey ,  składaiącey s i ę - z  g r un tó w ,  a raczey z p rawa pobierania 
czynszu z iemnego od posiadaczy m a i ą u c h  swe własne zabudowania na tychże g runtach pod 
-Numerami  217. 218.  219. 22P 221. 222. 223. 224. 225. 226. 227. 228- 235. 236. 238 i 239 
zia Podzamczu w Gmin. .? 9 łey M. W. Krakowa ,  o ta sewan ey  5560  Złp.  m e  było p retendenta ,  
i  dla tego przeddź i przysądzenie tey Realności  ł ącznie z d o m e m  pod L.  237 s tanowczo od­
będzie s i ę ,  ieżel.  do kupienia i,ey oddzielnie p re tenden t  nieznaydzie się.

T e r m i n a  do Licytacyi  stanowcze}- :
D o m u  pod L, 53  w G m in ie  7mey  na dzień 27 Czerwca 1829 r.
Domu. pod L.  237 i Realności Groble w G m in ie  9tey M.  W.  Krakowa na dzień 30 Czer -

n . t  r. goda ni 10 rano , na Audyęncyi  publiczne)- T r y b u n a łu  I. Jystancyi  iW. W, Kra­
t o w e ,  są oZna. 26 tG i' na  t akowe pretendenci  wzywają się;  w b raku zaś pre tendentów,  pr*y- 
■* id arna prt«fl*t«i»owcze , i t i mo ec zo  u.  ^ytnane będę..

W a ru nk i  d o L i s y t a c y i  Wyręfcwa® ybt I. Idsi:  z dnia 7 Marca 1829 za t w ie rdzone ,  tg 
Oaoiy p u ia c e :

1) C h ę ć  l icytowania ma iący  złoży ' ż i - e ^ t ą  część szacunku  n a Y a d i u i n ,  k tóre w razie 
i i i edope łnienia  którego z dalszych warunków u t r a c i ,  i nowa Licytacy-a na iego koszt i szko­
d ę  ogłojzoną będzie.  J ednakże  popięraijiey sprzedaż Sukcessorowie i P. Maiy ann a  T re m b e ­
cka wolnetni  są o j  “kładan ia  Y a d i i , rygor  zaś ogłoszenia nowey L.r.ytacyi na koszt i szko­
d ę  niedopełniającego dąl szysh warun kó w i do mch rozciąga się.

2)  Podatki  za ległe spłaci nabywca w dniaoh 10 po Licytacyi  w Kassie Główney  W.  M. 
Xrakorvra.

3 )  F e  pot racen iu  Vad ium ( i ei ęl i  kto obcy zal .cytuie)  oraz po potrąceniu podatków za­
l e g ł y c h ,  iako też kosztów popierania Ł ic yę i cy i , które w sku tek wyroku u k o w e  ustanawia­
j ą ce g o ,  na ręt e  Adwokata sprzedaż popiei - iącego yvypłacone byóź m«.ią; r eszimącę ilość do 
u zu p e łn ie n ia  po łow y wylicytowa-wgi “' t acunku ,  złoży nabywca w ciągu dni 30 od dn.a za- 
l i c y to w an ia ,  do depozytu Sąuewe ge ,  . r u g ą  zaś połewę wypłaci  dopiero w skutek os ia ie tzncy 
Klatsyfikacyi za assygnucyiami Sądoweroi.

4 )  Widerkauf fy i i n ne  ciężary r au to w e  iakieby się o z a za ły ,  zostanę przy n ie rucho­
mośc i  z obowiązkiem opłacania,  procets tu, a przy Klassyfikacyi potręcone bęuą z szacunku,

5 )  D ek re t  dziedzictwa ot rzyma nabywca po okazaniu kwitów z wypłacone j  , sposobem 
ę o w y ż , y  w y ra ż o n y m ,  p i e m i ; e y  połcywy szacunku.

VV K,rąjfo^v.y d i r a  i  Czerwca k829 r- Onuf ry  W f r i d j ś i , Pisarz T-y b .

Kamienica pod L .  619 przy ulrcy Różann^y iest z wołney ręki  do sptj tedania.  O ce n ie  
i .wied i - c  się moż na  u WłaściCinh. tmźe zamierzLałego.

Kareta wygodna Angiel ska w no w ym  fasonie na dwie  lub  uztery osoby do miasta  i w 
podróż bardzo dogodna iest do sprzedania ;  życzący sobie takową nabyć  m o ź -  powzjąśc bl . ż-  
■zą wiadomość w Redakcyi  Gacety r  -  ikowsk*e>.

Pe w c  osoba ma ięca zamia r  iechać  w p rzysz łym Miesięhu do Kar lsbadu,  życzy sj.bie 
wziąsć  kogo do kompan i i  na wspólny kosz t ;  ktohy za te m b y ł  w cftęci raczy się '^giastć do 
f t ouu icy i  Gazety K rakow sk ie j .


